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Posiedzenie Kom!sji 
Budownictwa RWPGw dniach 13—18 maja 1963 r. odbyło się w Berlinie ko­lejne posiedzenie Stałej Ko­misji Budownictwa RWPG, w którym uczestniczyły delega­cje wszystkich krajów człon­kowskich.Na czele delegacji polskiej stał przewodniczący Komitetu Budownictwa, Urbanistyki i Architektury minister S. Pie- trusiewicz. (PAP)
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Nr 120 (5999)Debata nad Kodeksem cywilnym I - uchwalenie 4 nowych ustaw

O posiedzenie plenarne Sejmu

21 hm. odbyło się pierwsze po otwarciu tegorocznej sesji 
w osennej i 19 od początku obecnej kadencji plenarne posie­
dzenie Sejmu PRL. Na obrady, które otworzył marszałek 
Czesław Wycceh przybyli członkowie Rady Państwa z jej 
przewodniczącym Aleksandrem Zawadzkim i członkowie 
rządu z premierem Józefem Cyrankiewiczem.W pierwszym punkcie po­rządku dziennego minister sprawiedliwości Marian Ry­bicki przedstawił Izbie rządo­we projekty ustaw: „Kodeks cywilny” oraz „Przepisy wpro wadzające kodeks cywilny”.Min. Rybicki wskazał prze­de wszystkim na wagę wniesio nych projektów, które stano­wią pierwszą w7 naszym kraju próbę skodyfikowania prawa cywilnego w tak szerokim za­kresie.Mówca wskazał, że prawo cywilne w naszym życiu spo­łecznym ma do odegrania ogromną rolę. Powinno ono kształtować stosunki majątko­we zgodnie z wymogami du- downictwa socjalistycznego, ugruntowywać zasady prawo­rządności i współżycia społecz nego między ludźmi oraz wpro wadzać do świadomości oby­wateli zasady prawne o no w ej treści społeczno-gospodarczej.Tę rolę spełnia nowy ko­deks. Reguluje on stosunki majątkowe należące do wszy­stkich istniejących form włas­ności.Omawiając dalej ogólne za­sady zawarte w projekcie min. Rybicki podał, że wyodrębnia on zgodnie z konstytucją wła­sność społeczną, własność oso bistą i własność indywidual­ną. Wszystkie przepisy ko­deksu mające służyć ochronie stosunków majątkowych wią- żą się najściślej z realizacją zasady ochrony własności spo­łecznej. Państwo jest jedynym i niepodzielnym właścicielem mienia narodowego.Dużą wagę przywiązuje pro jekt do sprawy własności oso­bistej, zapewniając jej całko- witą ochronę. Do własności osobistej zaliczane są też do­my jednorodzinne i lokale mieszkalne jako odrębne nie­ruchomości. Aby jednak wła- shość osobista nie przerastała we własność kapitalistyczną projekt uzależnia zaliczenie domów lub lokali do typu własności osobistej od ich roz­miarów i przeznaczenia.

Unia lotnicza 
Warszawa - KairJak informuje dyrekcja PLL „Lot” w drugiej połowie czerwca zostanie uruchomio­na polska linia lotnicza War­szawa — Kair przez Wiedeń i Ateny. Będzie to pierwsze po wojnie i równocześnie naj­dłuższe, bo liczące ponad 3 Vs. km połączenie PLL „Lot” na inny kontynent. Mają na niej kursować raz w tygo­dniu samoloty turbośmigłowe „11-18”. Pierwszy tzw. lot techniczny odbędzie się w pierwszych dniach czerwca.

Więzienie za kandydowanie 
do parlamentu(Były deputowany Kornuni- sD'cznej Partii Niemiec do Parlamentu miejskiego Bre_ nay Willi Mayer-Buer skaza­ny został w poniedziałek na ‘ miesięcy więzienia za to. że 1931 roku kandydował in­dywidualnie do Bundestagu, ^d uzasadnił wyrok tym. że “ayer-Buer uprawiał „jaw- ni$ propagandę komunistycz- ; a tym samym działał w założeń zdelegalizowa­ny KPD. (PAP)

Do własności indywidualnej projekt zalicza środki produk­cji należące do osób fizycz­nych, zaznaczając że formy tej własności określają obowią­zujące ustawy.Uregulowanie sprawy dzie­dziczenia gospodarstw chłop­skich zostało w7 kodeksie po­minięte, przygotowywany jest bowiem projekt odrębnej u- stawy dotyczącej tego zagad­nienia.Min. Rybicki zwrócił też u- wagę na znaczenie nowego ko­deksu dla umacniania prawo­rządności oraz jego rolę W u- powszechnlaniu zasad współ­życia społecznego.Nad przedstawionymi w pi°r wszym czytaniu projektami to czyła się dyskusja wstępna. Za bierali w niej głos pos. pos. 
Ryszard Strzelecki (PZPR), 
Leon Chajn (SD) i Ludomir 
Sta~iak (ZSL) — którzy złożv- li oświadczenia w imieniu swych klubów poselskich — o- raz pos. Tadeusz Nowakowski 
(PZPR).Wszyscy dyskutanci, wska;u jąc na znaczenie przedłożonej Izbie kodyfikacji, wskazali na jej zasadnicze znaczenie. Mówcy podkreślili rolę społecz. no-gospodarczą i polityczną projektowanego kodeksu cy­wilnego. Pos. Strzelecki — se kretarz KC PZPR —stwierdził, że projekt czyni zadość wy­maganiom i postulatom wypły wającym z programowych za­łożeń ustawodawstwa cywilne go w państwie socjalistycz­nym.Mówcy podkreślali, że ko­deks zmierza do tego, aby uma cniać prawrządność socjalisty czną, wpajać społeczeństwu świadomą dyscyplinę społecz ną, by zapewnić ochronę praw i interesów obywateli, wszech stronny rozwój jednostki w społeczeństwie budującym so cjalizm.Po zakończeniu dyskusji Sejm podjął uchwałę o prze­słaniu obu projektów do sejmo wej komisji wymiaru sprawie dliwości. Poszczególne działy projektów rozpatrzą też inne zainteresowane komisje, z tym, że ich wnioski przekaza­ne zostaną do Komisji Wynra ru Sprawiedliwości, a komisja ta złoży Sejmowi sprawozda­nie o projekcie oraz wprowa­dzi do niego proponowane po­prawki.

W dalszym ciągu obrad Sejm 
uchwalił ustawę o dyscyplinie 
wojskowej oraz o odpowie­
dzialności żołnierzy za przewi 
nienia dyscyplinarne i za naru 
szen5e honoru i godności żoł­
nierskiej (Sprawozdawca pos. 
Roch Kostrzewa — ZSL).Dotychczas obowiązująca u- stawa nie normuje szeregu is­totnych zagadnień, mających ścisły związek z dyscypliną wojskowa. Projekt nowej usta wy jest aktem znacznie obszer niejszym.Kolejna uchwalona ustawa nosi nazwę „O substancjach 
trujących” (referent pos. Ru­
fina Ludwiczak — bezp.)

Ustawa ma na celu ochronę zy 
cia ludzkiego przez zapobieżenie 

| możliwościom przypadkowego za­
trucia substancjami trująCymi. Za 
gadnienie to jest bardzo istotne 
ponieważ rozwój syntezy chemicz 
nej w ostatnich dziesięcioleciach 
przyniósł „chemizację” życia ludz 
kiego. Jest to zjawisko korzystne 
jednakże coraz szersze stosowanie

np. w rolnictwie różnego rodzaju 
trucizn i środków szkodliwych d'.« 
zdrowia stwarza potencjalne nie­
bezpieczeństwo licznych wypad 
ków. Dlatego konieczne są ścisie 
przepisy ustalające, kto i jak mo­
że produkować trucizny, jak po­
winny być opakowane, oznakowa­
ne, transportowane itd. Ustawa 
spełnia to zadanie.Po przerwie obiadowej Sejm uchwalił ustawę o rybołówst­wie morskim (referent pos. J. 
Wołek — PZPR). Uchwalone przepisy są dalszym ważnym krokiem na drodze porządko­wania prawa związanego z go­spodarką morską, na drodze aktualizacji i unowocześniania przepisów prawnych oraz ich dostosowania do burzliwego rozwoju rybołówstwa morskie go-W ostatnim punkcie po­rządku dziennego Sejm przy­jął rządowy projekt ustawy 
o zmianie ustawy o zezwole­
niach na wykonywanie prze­
mysłu, rzemiosła i niektórych 
usług przez jednostki gospo­
darki nieuspołecznionej (pro­jekt zreferował pos. Zdzisław 
Siedłewski — SD). Nowe orze pisy zmierzają do ustabilizo­wania warunków działalności jednostek gospodarki nieuspo łecznionej •— przez wyelimi­nowanie zjawisk naruszają­cych porządek prawny i szkodliwych społecznie.W dyskusji zabrali głos pos. pos. Stefan Kisielewski (bezp. Koło ,Znak”) oraz Zofia Als- 
Iwańska (PZPR).Na tym posiedzenie zostało zamknięte.

Przed pawilonem polskiej 
chemii, przygotowywanym na 
tegoroczne Targi Międzynaro­
dowe w Poznaniu „wyrosła” w 
tych dniach wspaniała, srebrzą­
ca się w słońcu wieża destyla­
cyjna. Wy&uuowała ją „Petro­
chemia", jako jeden z ekspona­
tów stanowiących dowód roz­
szerzającej się oferty eksporto­
wej naszego przemysłu cięż­

kiego.
Fot. — K. Frzychodzki

Porozumienie USA-ZSBR o współpracy 
w pokojowych badaniach atomowych
Związek Radziecki i Stany 

Zjednoczone osiągnęły we wto 
rek porozumienie o wymianie 
uczonych i myśli naukowej w 
dziedzinie pokojowego wyko­
rzystania energii jądrowej. 
Porozumienie obejmuje lata 
1963—1965.Przewidziano m. in. bardzo szeroki program wymiany

Trzcinowe domy 
zdobywają uznanieW Mikołajkach odbyła się na rada w sprawie rozwoju bu­downictwa z prefabrykatów trzcinowo-drewnianych oraz możliwości zwiększenia eks­portu obiektów montowanych z tego rodzaju elementów. W naradzie zorganizowanej przez Komitet Drobnej Wytwórczo­ści wzięli udział, obok produ­centów. przedstawiciele han­dlu zagranicznego oraz pla­cówek — naukowo-badaw­czych. zaimuiacych się zaga­dnieniami budownictwa.Elementy trzcinowo-drew- niane dla budownictwa produ ku;ą zakłady orzymysłu tere­nowego w Mikołajkach i Sie­rakowie. Z prefabrykatów tvch można montować domki jednorodzinne, pawilony usłu gowe. handlowe, domki wcza sowę ito.Trwałość tych obiektów oblicza się na 50 lat.Zaletą budownictwa z ele­mentów trzcinowo-drewnia­nych jest — obok znacznie niższych kosztów materiało­wych — szybkość montażu. Zakłady przemysłu terenowe­go mogą dać produkcję tych prefabrykatów gwarantującą budowę 6 tys. izb rocznie.

specjalistów. Uczeni radzieccy i amerykańscy będą mogli za­poznać się wzajemnie z labo­ratoriami, które prowadzą ba­dania w7 zakresie energetycz­nych reaktorów jądrowych, fi zyki plazmy, kontrolowanej syntezy termojądrowej, fizyki cząstek wysokich i niskich energii, oczyszczania i magazy­nowania odpadów radioaktyw­nych, oraz z placówkami, któ­re zajmują się wyzyskaniem energii jądrowej w medycynie.Radzieckie i amerykańskie instytuty naukowe mają też wymieniać sprawozdania o przebiegu prac badawczych, książki, rozprawy doktorskie, przyrządy naukowe oraz zwo­ływać wspólne konferencje.PAP
Po wyborach 
we WłoszechPrzemawiając na plenarnym posiedzeniu KC Włoskiej Partii Komunistycznej członek sekre tariatu partii Piętro Ingrao do konał szerokiej analizy wyni - ków wyborów parlamentar­nych z 28 kwietnia br. i omó­wił zasadnicze momenty walki o zwrot na lewo w życiu kra - ju. (PAP).
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Kolejny „remisowy" etan
Dzisiaj spriniersLi egzamin kołaczy

Na kolejnym XI etapie z Zielonej Góry do Goerlitz ko* 
larze przekroczyli granicę pomiędzy Polską a NRD. Wczo-r 
rajszy etap miał długości 172 km. Na mecie w Goerlitz naj-1 
szybszym okazał się zawodnik Związku Radzieckiego Kapi-* 
tonow. Drugi był Włoch Grassi a trzeci Francuz Lefrane.

Było to już siódme zwycięstw®* 
Haeseldoncka na lotnych fini­
szach. Poza tym czterokrotni®, 
zajmował on trzecie miejsca. WJ- 
Szprotawie drugie miejsce zająt 
kolarz rumuński Ardelanu a trze­
cie Andreoli (Włochy).

Bardzo pechowo na wczorajszymi 
etapie jechał polski kolarz 
cmiej. Miał on kilka defektów £ 
aż czterokrotnie musiał zmieniać- 
rower. Na szczęście nasz wóz tech.’ 
niczny był zawsze w pobliżu i naj 
młodszy reprezentant Polski szyb 
ko doganiał czołówkę. Ten sana 
los spotkał również innych zawód 
ników. Defekty mieli Kudra, Ga- 
wliczek, Schur, Weissleder, Haei 
seldonck i inni.

W drugiej części etapu atmo­
sfera w głównym peletonie stała 
się coraz bardziej nerwowa. Raz 
po raz zrywali się do ucieczki 
Niemcy, Rosjanie i Belgowie ale 
natychmiast niebieskie koszulsl 
przodowników wyścigu były tuż 
za nimi. Na 85 km od startu pró­
bował uciec: Schur, Hasman, Le- 
biediew i Georbiew (Bułgaria). Po 
paru kilometrach czwórka ta zo­
stała wchłonięta przez zasadniczy 
peleton. Na setnym kilometrze 
następny atak. Tym razem obok' 
Olizarenki, Kotewa i Daczo (CSRS) 
był Polak Beker. Jednak i tej 
czwórce szczęście nie dopisało i 
oni również w niedługim czasie 
jechali razem z peletonem.

Słońce, do którego tak wzdy­
chali kolarze, wczoraj jakby 
chcąc powetować wszystkim po­
przednie zimne deszczowe dni 
świeciło mocno przez cały czas. 
Było niezwykle gorąco i duszno. 
W Lwówku Śląskim gdzie na 118 
km był bufet, większość kolarzy 
zatrzymywała się, łapczywie się­
gając po wodę i inne napoje przy­
gotowane przez kierownictwa po­
szczególnych ekip. Teren pod ko­
niec wczorajszego etapu stawał 
się coraz bardziej górzysty. Po­
wodowało to, że słabsi kolarze 
zostawali w tyle nie mogąc nadaA 
żyć za prowadzą *ą wyścig czo­
łówką.

Tuż przed trzecim lotnym fini­
szem tło przodu wyskoczył Fran­
cuz Lefrane. Pociągnął on za sobą 
Grassi (Włochy) i Kapitonowa 
(ZSRR). W tej kolejności trójka 
zawodników przejechała linię trze 
ciego i ostatniego na polskiej zie­
mi lotnego finiszu. Na 13 km przed 
metą uciekinierzy mieli około 509 
metrów przewagi i jako pierwsi 
przekroczyli granicę Polski i 
NRD.

Na ulicach Goerlitz mistrz olim­
pijski z Rzymu Kapitonow uciekł 
swoim partnerom i jako pierwszy 
wpadł na stadion, zostając zwy­
cięzcą XI etapu. Jego czas 4:16.20. 
Drugi był Grasii (Wiochy) a trze­
ci Lefrane (Francja). 37 sekund za 
zwycięzcą przyjechał na metę 
wielki peleton, w którym byli 
wszyscy Polacy, Niemcy, Belgo­
wie oraz pozostali kolarze Włoch 
i Związku Radzieckiego.

Według nieoficjalnych obliczeń 
w klasyfikacji indywidualnej i 
drużynowej nie zaszły zasadnicze 
zmiany'.

Dzisiaj etap z Bautzen (Budzi- 
szyn) do Drezna — indywidualnie 
na czas. Z uwagi na brak da­
nych porównawczych podczas ja­
zdy kolarzy, nasz punkt informa­
cyjny czynny będzie dopiero po 
zakończeniu etapu, tj. około gotiz. 
16.30. Jego numer:

654-88

Zielona Góra pożegnała u- 
czestników XVI WP nieprze­
liczonymi tłumami i co naj­
ważniejsze wspaniałym słoń­
cem, które dotychczas tak 
rzadko świeciło nad kolumną 
wyścigu. Po starcie honoro­
wym kolarze przejechali uli­
cami Zielonej Góry bogato de­
korowanymi wśród deszczu 
lecących na nich kwiatów.

Tylko 22 kra dzieliło zawodni­
ków od startu ostrego do pierw­
szego lotnego finiszu. Tę odległość 
pokonali kolarze w dobrym tem­
pie dochodzącym niekiedy do 43 
km/godz. W Nowej Soli pierwszy 
linię lotnego finiszu przejechał 
Kotew (Bułgaria), następnie Me- 
gyerdi (Węgry) i zwycięzca po­
przedniego etapu Józef Beker. 
Następne kilometry nie przyniosły 
nic nowego. Tempo trochę spadło 
i maruderzy, którzy odpadli w 
pierwszej fazie wyścigu dołączyli 
do prowadzącego wielkiego pele­
tonu.

Na około 6 km przed następ­
nym drugim z kolei lotnym fi­
niszem, który zlokalizowany zo­
stał w Szprotawie na 57 km. u- 
ciekł do przodu najaktywniejszy 
kolarz tegorocznego wyścigu Belg 
Haeseldonck. Szybko zyskał on 
parusetmetrową przewagę i nie­
zagrożony zdobył kolejną premię 

i i punkty do klasyfikacji na naj- 
| aktywniejszego kolarza XVI WP.

Kontraktacja żywca 
przedłużona

Koibraktacja żywca w tym 
roku wyraźnie szwankuje, mi 
mo lepszego niż kiedykolwiek 
zaopatrzenia hodowców w pa 
sze treściwe. Producenci trzo­
dy mięsno-słoninowej mają 
prawo w okresie od 1 maja 
do 15 sierpnia br. otrzymać 
100 kg mieszanki za dostawę 
sztuki o wadze 115 kg; dotych 
czasowy przydział wynosił 
60 kg. Za świniaka o wadze 
poniżej 115 kg. należy sic 
90 kg paszy treściwej.

Główną przyczyną trudno­
ści kontraktacyjnych jest 
brak materiału hodowlanego, 
nie ma po prostu prosiąt i 
warchlaków. Jest to skutek 
surowej zimy, podczas której 
dużo miotów się zmarnowało. 
Cena prosiąt na targach prze 
kracza nawet tysiąc złotych 
za parę. Dopiero za kilka mie 
sięcy sytuacja ulegnie popra­
wie.

Kontraktacja żywca została 
przedłużona do końca maja 
na odstawy lipcowe i do koń­
ca czerwca na dostawy sier­
pniowe. (emp)

Przedłużenie osi 
Paryż — Bonn do Aten?W niedzielę prezydent de Gaulle zakończył swą wizytę oficjalną w Grecji i powrócił w godzinach wieczornych do Paryża.v /W niedzielę po południu o- publikowano w Atenach ko­munikat końcowy, w którym precyzuje się, że „rozmowy francusko-greckie pozwoliły podkreślić solidarność, która w zakresie obrony łączy stale Francję i Grecję i która ma­nifestuje się obecnie w ramach sojuszu atlantyckiego”. W za­kresie zagadnień gospodar­czych „podkreślono ze strony francuskiej wagę, jaką przy­wiązuje się do stowarzyszenia Grecji ze Wspólnym Ryn­kiem-’. (PAP)

Seria tragicznych wypadków z niewypałamiW ostatnich dniach w woj. koszalińskim zanotowano kil­ka tragicznych wypadków spowodowanych wybuchami niewypałów znalezionych w polu przez dzieci. We wsi Tar­nówka pow. Zlotów kilku­letni chłopiec — Michał Krzywiński na skutek wybu chu niewypału postradał rękę i oko. W szkole podstawowej

w Chlebowie pow. Drawsko, podczas manipulowania przy­niesionym do klasy niewypa­łem. dwaj uczniowie odnieśli b. ciężkie obrażenia. Podobne wypadki zdarzyły się również w szkole podstawowej w Ra- dawnicy pow. Zlotów i kilku innych miejscowościach woj. koszalińskiego.
PAP

Sukces SPD w wyborach 
w Dolnej SaksoniiW wyniku wyborów, które odbyły się w niedzielę, w Land tagu Dolnej Saksonii reprezen towane będą odtąd tylko trzy największe partie centralne — SPD — CDU i FDP. Wszyst kie pozostałe partie, które wy stawiły listy wyborcze, nie zdo łały przekroczyć wymaganej przez ordynację wyborczą klauzuli 5 procent głosów.Największy sukces w wybo­rach osiągnęli socjaldemokra­ci, którym tylko dwóch miejsc zabrakło do uzyskania obsolut nej większości w parlamen­cie. W nowym Landtagu liczą­cym 149 deputowanych ^So- cjal - Demokratyczna Partia Niemiec (SPD) dysponuje obec nie 73 mandatami (w poprzed nim Landtagu miała ich 66), CDU — 62 (dotychczas 69) i FDP — 14 (dotychczas 10).

PAP.



W przeddzień sesji
Rady NATO

Sprawa Niemiec i Berlina 
tematem rozmów 

ministrów zachodnichWczoraj, w przeddzień roz­poczęcia sesji Rady Mini­sterialnej NATO, odbyła się w Ottawie konferencja mini­strów spraw zagranicznych 4 państw zachodnich — USA, Anglii Francji i NRF poświę­cona dyskusji nad sprawą Niemiec i Berlina zachodnie­go.W poniedziałek wieczorem amerykański sekretarz stanu Rusk odbył półtoragodzinną prywatną rozmowę z lordem Home. Wczoraj Rusk, poza udziałem w konferencji * po­święconej sprawie Niemiec i Berlina zachodniego, spotka się z premierem Kanady, Pe- arsonem oraz z kanadyjskim ministrem spraw zagranicz­nych. sekretarzem general­nym NATO, Stikkerem oraz ministrami spraw zagranicz­nych Włoch i Danii.Zdaniem obserwatorów, wię kszość rozmów, jakie odbywa ją politycy zachodni po przy jeździ e do Ottawy, dotyczy problemu utworzenia siły nu klearnej NATO. Jak wiado­mo, problem ten będzie głów nym tematem porządku dzień nego trzydniowej sesji Rady Ministerialnej NATO rozpo­czynającej się w środę.PAP
Problemy unii 

krajów arabskichPrezydent ERA — Naser przyjął w poniedziałek wie­czorem b. wicepremiera rzą­du syryjskiego oraz byłego ministra sprawiedliwości w pierwszym gabinecie Bitara — El Kasema.Kasem który stoi na czele tmionistów pronaserowskich w Syrii przybył do Kairu w poniedziałek rano.Radio Bagdad podało, iż prezydent Naser przeprowa­dził w poniedziałek rozmowę telefoniczna z prezydentem Iraku. Arefem. Naser zwrócił się do Arefa z propozycją by ten przybył do Kairu. Według radia Bagdad obaj prezydenci w rozmowie telefonicznej o- mówili sprawy trójstronnej unii Egiptu. Iraku i Syrii oraz ogólne problemy arabskie.Obserwatorzy polityczni w stolicach arabskich przypusz­czają. iż rozmowa między pre zydentami ZRA i Iraku była prawdopodobnie jednym z za sadniczych powodów umiar­kowanego tonu przemówienia Nasera Ayygioszohego w Kai­rze z okazji powrotu wojsk egipskich z Jemenu. PAP
Stefan Olszowski sekretarz KW PZPR w Poznaniu

Pokłosie Dni Oświaty, Książki i Prasy
Utarło się już, że miesiąc maj 

łączy się w naszej świadomości 
z co najmniej trzema, obok 
wszystkich innych, wydarzeniami 
— z świętem 1-majowym, z Wy­
ścigiem Pokoju i Dniami Oświaty, 
Książki i Prasy.

Te ostatnie zaś przywołują 
wspomnienie barwnych kierma­
szów, w czasie których zaprosze­
ni pisarze podpisują swoje książ­
ki. W tym czasie wzrastają obro­
ty księgarń, ludzie nabywają wię­
cej książek, zapewne więcej rów­
nież czytają, maleją zapasy 
ostatnio, lub dawniej, wydanych 
dzieł. Można więc sądzić, że w 
ciągu tygodni, w tym roku od 
5—19. V. książki odgrywają rolę 
pierwszoplanową — a ściślej ich 
treść — idee, postacie bohate­
rów i ich działanie:

Ale me tylko książki.
Majowe dwa tygodnie stają 

się okazja do przeprowadzenia 
dużej liczby interesujących im­
prez oświaiowych i kulturalnych, 
otwarcia nowych obiektów, za­
wiązania klubów i stowarzyszeń, 
stawiających sobie za cel upo­
wszechnianie kultury.

Dni Oświaty, Książki i Prasy 
dają-znakomitą okazję do tego, 
by ocenić jak istotnie ogromny 
krok naprzód dokonany został w 
dziedzinie rozwoju masowej kon­
sumpcji dóbr kulturalnych wśród 
całego narodu.

Marzenia autora „Pana Ta­
deusza” o „księgach pod strze­

Czarny Lad na drodze do jedności Po raz pierwszy Polska-SrecjaAfrykańska konferencja na szczycie rozpoczyna okrasy

W stolicy Etiopii — Addis Abebie rozpoczynają dziś o- 
hrady przywódcy krajów afrykańskich reprezentujący oko­
ło 250 milionów ludzi. Oczekuje się iż afrykańska konferen 
cja na szczycie umożliwi położenie podwalin pod zjednoczę 
nie Kontynentu.W konferencji wezmą u- dział prezydenci i premierzy krajów afrykańskich, oraz ce sarz Etiopii, 70-letni Hailie Selassie i król Burundi, Mwan butsa. Dwaj pozostali monar­chowie afrykańscy: król Ma­roka, Hasan oraz król Libii, Idris nie wezmą udziału w o- bradach. Hasan zrezygnował z udziału w afrykańskim szczycie, gdyż weźmie w nim udział Mauretania do której Maroko zgłasza roszczenia te­rytorialne. Król Libii nie przybędzie ze względu na po­deszły wiek. Ma on obecnie 73 lata.Większość przywódców kra jów afrykańskich, którzy wez mą udział w konferencji w Addis Abebie — jak np. pre­mier Algierii, Ben Bella, pre­zydent Mali — Modibo Keita, prezydent Tanganiki — Ju- lius Nyerere, prezydent Gha­ny — Nkrumah spędziła wiele lat w więzieniach w okresie walk o wolność.Prezydent Ghany po przy­byciu w poniedziałek do Addis Abeby oświadczył dziennikarzom: „jestem prze­

konany. iż Wspólnymi wysił­
kami położymy podwaliny 
pod kontynentalną unie kra­
jów afrykańskich”. Nie mamy, czasu do stracenia — powie­dział Nkrumah. „Musimy 
zjednoczyć się lub zginąć”.Przed rozpoczęciem afry­

Zaopatrzenie w wodą 
przedmiotem ogólnopolskiej konferencjiW Domu Technika NOT roz­poczęła się wczoraj 2-dniowa krajowa konferencja nauko­wo-techniczna, poświęcona sprawom postępu techniczne­go w wiertnictwie studzien­nym. W obradach, zorganizo­wanych z inicjatywy zarządów głównych Stowarzyszenia In­żynierów i Techników Wodno- Melioracyjnych oraz Stowarzy szenia Inżynierów i Techni­ków Górnictwa, bierze udział ponad 250 osób. Obecni są rów nieź przedstawiciele Minister­stwa Rolnictwa, Polskiej Aka­demii Nauk, Centralnego Urzę du Geodezyjnego i Wyższego Urzędu Górnictwa.W pierwszym dniu konferen cji wygłoszono kilka refera­tów problemowych związa­nych tematycznie m. in. ze sprawą wierceń płuczkowych w studniarstwie, zastosowa­niem metod geofizycznych w hydrogeologii stosowanej, me­

chą”, pozytywistyczne i młodo­
polskie, „noszenie kaganka 
oświaty” nie miały żadnego 
realistycznego oparcia we współ­
czesnej im rzeczywistości XIX i 
początku XX wieku. Pozostawały 
one jedynie szlachetnym zawo­
łaniem, lub w najlepszym razie 
stawały się udziałem pełnych 
samozaparcia, ale samotnych 
„siłaczek” lub doktorów Judy­
mów.

Myślę, że rangę naszej rewo­
lucji kulturalnej Wyznacza m. in. 
to, że w rzeczywistej i przyno­
szącej wyniki pracy nad wciele­
niem w życie jej ideałów biotą 
udział liczne i coraz lepiej przy­
gotowane zespoły zawodowych 
i społecznych działaczy kultural­
nych.

Występujący w Polsce rozwój 
społecznych towarzystw kultu- 
ralnyjh stosunkowo prężnie dzia­
łających już w kilku wojewódz­
twach stanowi, jak się wydaje, 
właściwy dla socjalistycznych sto 
sunków społecznych przejaw 
coraz to szerszego udziału ludzi 
pracy — przez dobrowolne zrze­
szenia — w określaniu i realiza­
cji polityki kulturalnej nawet w 
tych jej dziedzinach, które, jak 
dawniej zwykliśmy sądzić, słano- 
wiły wyłączną domenę państwa.

W roku bieżącym obchodom 
Dni Oświaty, Książki i Prasy w 
naszym województwie paliono- 

kańskiej konferencji na szczy cie w Addis Abebie obrado­wali ministrowie spraw za­granicznych. W poniedziałek przyjęli oni propozycję Etio­pii w sprawie utworzenia or­ganizacji państw Afryki oraz stałego sekretariatu tej orga­nizacji. Propozycja ta po oprą cowaniu szczegółów zostanie przedłożona do dalszej dysku sji oraz akceptacji konferen­cji szefów państw Afryki.
Red. R. Kapuściński 

donosi z Addis Abeby
Konferencja ministrów spraw za­

granicznych państw afrykańskich 
wysunęła propozycję, by szefowie 
państw, którzy spotkają się 22 
bm. w stolicy Etiopii nie przy­
jęli na. swej konferencji Karty 
Afryki. Stanowisko to przekaza­
ne zostanie w formie wniosku 
szefom państwa

Ministrowie spraw zagranicz­
nych. uważają, że opracowanie 
Karty Afryki wymaga dłuższego 
okresu czasu, dalszych studiów 
oraz dyskusji.

Bazą tych dyskusji — mówi 
wniosek konferencji ministrów 
spraw zagranicznych — mają być: 
projekt etiopski, Karta Casablan­
ki i Monrovii oraz poprawki do 
Karty Etiopskiej zgłoszone na kon 
ferencji.

Decyzja podjęta w Addis Abebie 
otwiera więc perspektywy dal­
szej kontynuacji wysiłków nad 
zjednoczeniem Afryki.

tod radiometrycznych w hy­drologii itp.
W ostatnich czasach problem 

zaopatrzenia w wodę przemysłu i 
rolnictwa oraz ludności miast i 
wsi nabiera coraz większego zna­
czenia. Podstawową ilość wody 
czerpie się z zasobów wód pod­
ziemnych i ujmowana jest ona 
przy pomocy tzw. studzien wier­
conych. Plany gospodarcze nakła­
dają na studniarstwo coraz więk­
sze zadania. Będą one możliwe do 
wykonania tylko na drodze zasad­
niczej przebudowy techniki i or­
ganizacji pracy w tej branży. Po­
stęp techniczny w studniarstwie 
— co podkreślono w dyskusji — 
musi iść przede wszystkim w kie­
runku zasadniczego skrócenia cza­
su potrzebnego na budowę studni 
oraz obniżenia kosztów tych in­
westycji.Podczas drugiego dnia kon­ferencji jej uczestnicy zapoz­nają się w terenie z metodą działania trzech różnych urzą dzeń do wierceń płuczkowych produkcji krajowej, węgier­skiej i Żwiązku Radzieckiego.fjot)

wało Wielkopolskie Towarzystwo 
Kulturalne. Patronat fen polegał 
nie tyle ba organizacyjnym lub 
administracyjnym wspieraniu ob­
chodów i imprez, ile raczej na 
określeniu i sugerowaniu zało­
żeń programowych przebiegu 
„Dni”.

Można też śmiało stwierdzić, 
że przebieg tegorocznych Dni 
Oświaty, Książki i Prasy różnił się 
od lat poprzednich większą róż­
norodnością organizowanych 
przedsięwzięć, bogatszymi i bar­
dziej atrakcyjnymi formami 
upowszechniania wiedzy i litera­
tury, a szczególnie szerszym za­
sięgiem działania wsi i małych 
miast.

Stąd też obok wielu imprez w 
Poznaniu i miastach powiato­
wych uruchomiono bibliobi/s — 
wypożyczalnię dla peryferyjnych 
dzielnic Poznania, otwarło biblio 
tekę miejską i klub w Grodzisku 
oraz wiejski kompleksowy dom 
kultury w Bukowcu w powiecie 
N. Tomyśl, klub/w Rychtalu pow. 
Kępno, otwarto 5 nowych punk­
tów bibliotecznych w pow. Słup­
ca, 3 nowe pawilony księgarskie 
w Gostyniu, Opalenicy i Szamo­
tułach. Warto tu zresztą podkre­
ślić, że zgodnie z założeniami 
Biblioteki Wojewódzkiej w lecie 
br. powinny powstać punkty 
biblioteczne w 80 proc, wsi so­
łeckich naszego województwa.

Oczywiście „Dni" nie ograni­
czyły się do uruchomień nowych

We wtorek plenarna sesja kon­
ferencji ministrów spraw zagra­
nicznych omawia wnioski komisji 
i podkomisji dotyczące takich pro 
blemów jak walka o wyzwolenie 
kolonialnych terenów Afryki, roz­
wój współpracy - gospodarczej 
państw Afryki, sprawa likwidacji 
baz wojskowych w Afryce, zwięk­
szenie roli państw afrykańskich w 
ONZ i in.

Stłumienie rewolty 
wojskowej w TurcjiW nocy z poniedziałku na wtorek grupa oficerów i żoł­nierzy armii tureckiej próbo­wała dokonać zamachu stanu i objąć kontrolę w kraju. Wczoraj nad ranem w Anka­rze doszło do walki między oddziałami rebelianckimi a wojskami popierającymi rząd. Szczególnie zacięte boje to­czyły się o radiostację w An­karze.Zamach nie udał się a jego przywódcę, byłego pułkownika Aydemira aresztowano. Na go­dzinę przed aresztowaniem samoloty odrzutowe zrzuciły bomby w pobliżu gmachu aka­demii wojskowej, w której Aydemir zainstalował dowódz two rewolty.

We wtorek o godz. 19 rano ra­
dio Ankara nadało przemówienie 
szefa sztabu generalnego armii 
tureckiej gen. Cevdet Sunąya. 
Oświadczył on, że bunt został stłu 
miony i że siły zbrojne Turcji 
„wypełniwszy swe obowiązki po- 
zostają na stanowiskach w służ­
bie narodu”.

Następnie wygłosił przemówie- 
nie premier Ismet Inonu. Zapew­
nił on naród, iż bezpieczeństwo 
wewnętrzne i zewnętrzne krajn 
znajduje się w „energicznych rę­
kach” i że „porządek konstytu­
cyjny i ustrój demokratyczny zo­
staną w Turcji zachowane”.

W zamieszkach w Ankarze zgi­
nęło 7 osób, a 23 zostały ranne. 
Zycie w Ankarze wraca dó nor­
malnego stanu. Utrzymano jed­
nak w mocy zakaz opuszczania 
domów i przebywania na uli­
cach. (PAP)

Rewizja procesu 
pomocnika EichmaimaZachodnioniemiecki trybu­nał federalny w Karlsruhe za • lecił w poniedziałek przeprowa dzen.ie nowego procesu prze­ciwko byłemu współpracowni­kowi Adolfa Eichmanna, kam- tanowj SS Otto Hunsche, w związku z uchybieniami w pro cedurze sądowej jakie miały miejsce podczas jego procesu który odbył się w ubiegłym ro ku we Frankfurcie nad Me­nem. Tym samym Sąd Najwyż szy NRF anulował wyrok są­du frankfurckiego — skazuia cego Hunschego na 5 lat cięź- I kich robót. (PAP)

obiektów, program ich obejmo­
wał bardzo wiele imprez i spot­
kań.

Przypomnę tylko ciekawsze.
Są to: sesja niemcoznawcza w 

Kole, sejmik czytelniczy w Gnie­
źnie, zjazd społecznych opieku­
nów zabytków w Międzychodzie, 
wystawa projektów architekłonicz 
nych dla osiedli robotniczych Ko­
nina i Turka przygotowana przez 
Związek Polskich Artystów Pla­
styków i Wydział Kultury WRN, 
spotkanie Teatru „5” z techni­
kami w Koninie, wiele spotkań 
literałów poznańskich i zamiej­
scowych.

Największa i najpoważniejszą 
wszelako impreza, jaka odbyła 
się w czasie „Dni" były niewałpli 
wie III Kaliskie Spotkania Tea­
tralne.

To już trzecie Spotkania — 
wydarzenie, które uplasowało się 
trwale w kalendarzu krajowych 
wydarzeń kulturalnych. Na spotka 
niech kaliskich zaprezentowano 
wśród innych dwa spektakle 
ideowo związane z łak namiętnie 
toczącym u nas „sporem o ideały 
wycnowawcze”. Była ło zielono­
górskie „Wyzwolenie” i kosza­
liński „Kordian” — interesujący 
dwugłos o tym, jak problematy­
kę patriotyczna pojmowali wy­
bitni autorzy romanłvzmu i ich 
młodopolski epioon Wysoiański.

-m.
Zastanawiałem się, co można 

uznać w przebiegu Dm Oświa­

V Lukhnie Polska —

Z piłkarzami Grecji spotykali się nasi zawodnicy kilka 
razy, lecz po raz pierwszy w historii obu krajów, od­

będzie się dzisiaj w stolicy na Stadionie Dziesięciolecia njęCz 
międzypaństwowy Polska — Grecja. Drużyna Hellady 
nie powinna stanowić groźniejszego przeciwnika dla naszej 
jedenastki, która tak pozytywnie wystartowała w’ pierw­
szym tegorocznym spotkaniu międzypaństwowym przeciwko 
Norwegii.
Grecy, znani ze swego gorącego 

temperamentu, do meczu w War­
szawie przywiązują wielką wagę. 
Pragną Powiem wyjść z piłką 
nożną na szerszą arenę. Przeciw­
ko Polsce wystawili tym razem 
znacznie odmłodzony skład, zło­
żony z zawodników kilku klu­
bów. Dotychczas opierali swoją 
reprezentacyjną jedenastkę na 
szkielecie mistrza kraju, drużynie 
— Panathinaiós. Nie zdało to egza­
minu. Reprezentacja gości, która 
wystąpi w stolicy złożona jest z 
graczy czterecłi klubów. Barw 
biało-czerwonych bronić będzie 
zwycięski zespół z Oslo.

Mecz ten będzie drugim, waż­
nym spotkaniem polskiej jedena­
stki piłkarskiej przed trudnym 
pojedynkiem z reprezentacją Ru­
munii w dniu 2 czerwca. Spotka­
nie rozegrane będzie w Chorzo- 
■wie na Stadionie Sląękim. W tym 
dniu odbędą się jednocześnie dwa 
dalsze mecze drużyn młodzieżo­
wej i juniorów.

Przebieg meczu z Grecją trans­
mitować będzie Polskie Radio w 
programie I od godz. 18.25 oraz 
TV od godz. 18.25—19.30.

Reprezentacja młodzieżowa Pol­
ski rozegra w tym samym dniu, 
siódme spotkanie z drużyną NRD 
w Lublinie. Bilans tych spotkań 
jest wyrównany, gdyż po dwa

Pułkownik B. Bader 
Zasłużonym Działaczem

Kultury Fizycznej
Podczas VI krajowego zjazdu 

sprawozdawczo-wyborczego delegą 
tów federacji klubów sportowych 
Gwardia w Warszawie wiceprze­
wodniczący GKKFiT J. Rutkowski 
udekorował odznaką Zasłużonego 
Działacza Kultury Fizycznej pre­
zesa poznańskiej Olimpii płk. Be­
nedykta Cadera. Takie same od­
znaczenie otrzymało ponadto 
trzech dalszych działaczy gwar- 
dyjskich: pik. Edward Wziątfek 
(Gdański, mjr. Walenty Boguń 
(Kielce) i mgr Karol Nowosielski 
(Kraków).

W skład nowego zarządu głów­
nego federacji Gwardia weszło 
trzech działaczy poznańskiej Olim 
pii: płk. B. Cader, mjr. St. Hof- 
mański i S. Askanas. (d)
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Dzisiejszy serwis informacyjny 

opracował: Feliks Biłoś.

GŁOS WIELKOPOLSKI redagu­
je Kolegium. Adres redakcji- 
Poznań, ulica Grunwaldzka 19. 
Centrala tel. 511-21 łączy wszyst­
kie działy. Wydawca: Poznań­
skie Wydawnictwo Prasowe 
RSW „Prasa”. Druk: Zakłady 
Graficzne Im. M. Kaśorzaka. P-3

ty Książki i Prasy za zjawisko 
charakterystyczne lub najwybił- 
niejsze?

Nie sposób na użytek krótkiej 
wypowiedzi rozwijać całego apa­
ratu kryteriów pomocnych w oce­
nie zjawisk społecznych. Dlatego 
łeż pogląd moj jest czysło su­
biektywny.

Myślę, że najwybitniejszym zja 
wiskiem była nadal książka Z. 
Załuskiego „Siedem polskich 
grzechów głównych”, której za­
sadnicze tezy zostały przecież 
połwierdzone przez artykuł re­
dakcyjny „Trybuny Ludu" pł. 
„Spór o ideały wychowawcze". 
Wspomniana książka Załuskiego, 
„7 polskich grzechów głównych", 
czy książka Mieczysława Mocza- 
ra „Barwy walki”, której III wy­
danie trafiło w tych dniach do 
czytelników stanowią bardzo cen­
ne pozycje, nośne dla treści wy­
chowawczych, ukazujące jak 
myśl teoretyczna i czyn zbrojny 
polskich komunistów wywodziły 
się i wynikały z najbardziej po- 
stępoy/ego, patriotycznego i re­
wolucyjnego nurtu dziejów na­
szego narodu.

To bardzo cenne zjawisko, 
stanowiące mocną zaporę prze­
ciw zrodzonym na gruncie/ po­
glądów kosmopolitycznych i re- 
wizjonisłycznych tendencjom ni- 
hilisfycznym i szyderczym, jakie 
przez kilka lat dostatecznie i bez 
ograniczeń rozpowszechniane 
były przez niektórych naszycn 
publicystów.

W tym też upatruję jedną z 
głównych ideowych, wartości 
tegorocznych Dni Oświaty, Książ 
ki i Prasy, 

zwycięstwa odniosły obie strony 
i dwukrotnie pojedynki zakończy, 
ły się remisowo. Stosunek brą. 
mek wynosi 12:9 na korzyść pog 
ski.

Zawody w stolicy prowadzić bę. 
dą sędziowie Czechosłowacji — 
Obtulovic, Bouz i Rajcany, a y 
Lublinie sędzią głównym będzie 
Bułgar Dundarow. Jako liniowi 
wystąpią sędziowie miejscowi, (p)

Zapaśnicy Sulmirczyka 
w reprezentacji Polski

Wczoraj otrzymaliśmy wiado. 
mość, że w sześcioosobowym skła 
dzie polskich zapaśników udają­
cych się na mistrzostwa świata w 
stylu wolnym do Sofii jest dwócts 
reprezentantów Ludowego Kluba 
Sportowego Sulmirczyk. Eugeniusj 
Ratajczak i Bogdan Bartkowiak. 
Chłopcom z Sulmierzyc życzymy 
sukcesów, (d)

W trzech meczach 
15 bramek

W trzech spotkaniach hokeja na 
trawie o mistrzostwo I ligi AZS 
Katowice pokonał Górnika z Sie­
mianowic 4:0, a Siemianowiczanka 
rozgromiła jedenastkę Zagłębia 
11:0. Spotkanie Rzemieślnika z 
Siemianowiczanka zakończyło się 
bezbramkowo. Potwierdza to. że 
zespół warszawski jest w dotnej 
formie.

Nasi kadrowicze przygotowują 
się obecnie do drugiego w tyia 
sezonie spotkania międzypaństwo­
wego Polska — Włochy, który od 
będzie się 19 czerwca w Poznaniu. 
Następnego dnia druga reprezen­
tacja Polski rozegra mecz z Wło­
chami w Żninie, (p)

Ciężko wywalczone 
zwycięstwo Górnika

Mecz pięściarski, rozegrany w 
Koninie pomiędzy Sokołem z ri- 
ły i miejscowym Górnikiem, o nu 
strzostwo klasy A zakończył się 
ciężko wywalczonym zwycięstwem 
gospodarzy 10:8. Oddali oni w 
trzech wagach koguciej, lekkośrcd 
niej i półciężkiej punkty bez wał 
ki.

Wyniki walk: Na pierwszym 
miejscu zawodnicy Górnika: Gra­
barek pokonał na punkty Sale w 
skiego, Krzyżański prowadząc na 
punkty zwyciężył przez dyskwah 
fikację Kubickiego, Kolczyński ń- 
zyskał punkty zwycięskie w poje­
dynku z Kosiorem, Hamei poko­
nał Kosiera, Ziarniewicz uległ Pi­
larskiemu a w wadze ciężkiej Wag 
ner pokonał Tobolskiego, (p)

Motocykliści 0nii 
startują w HM

112 czerwca odbędą się wyścigi 
motocyklowe na torze trawiastymi 
w Teterów (Meklenburgia), w któ­
rych udział wezmą: Mańkiewicz i 
Klatkiewicz z poznańskiej Unii 
oraz J. Hennek i Wieteska z '^a 
towic. (z)

Gimnastycy trzech krajów 
w Poznaniu

Entuzjaści gimnastyki będą mi* 
li ckazję w dniach 25 i 26 hm 
porównać klasę gimnastyków Fręn 
cji, Fiinlandii i Polski. Zawody, 
rozegrane zostaną we .wszyst" 
kich klasach, w konkurencjach 
męskich i kobiecych.

Dwudniowe boję odbędą się * 
sali Ośrodka Sportowego przy ,u- 
Chwiałkowskiego. (p)

Koziołki płacą
W 314 Poznańskiej Grze biczo­

wej „Koziołki", której losowa111® 
odbyło się w dniu 19 maja 
roku padły numery: 11 —• 19 ' 
30 — 33 — 48, dod. 1. Stwierdzb*10 
jeden kupon z pięcioma, trafni' 
mi zakreśleniami złożony/'w i''1", 
lekturze 242 w Książu Wielkopo1* 
skim.

Właściciel tego kuponu otrzy­
ma wygraną w wysokości 
443.264. Ponadto stwierdzono: _ 
„czwórek” zwykłych po zl 
67 „trójek” premiowanych P° z. 
169, 1983 „trójek” zwykłych P° 7' 
69. 1112 „dwójek” premiowani® 
po zł 15 , 24.931 „dwójek” zwykiycn 
po zł a.



Coraz szybszym krokiemproblemy I

RWPG ।Przed kilkoma dniami za­kończyły się w Warsza­wie obrady Komitetu Wykonawczego Rady Wzajemnej Pomocy Gospodar­uj Komitet ten, powołany d0 życia ,w zeszłym roku, jest najwyższym organem wyko- nawczym Rady i w hierarchii jej władz ustępuje tylko wia- dzy najwyższej — Sesji Rady. Statutowo obowiązany jest on zbierać się co najmniej raz na dwa miesiące; uważny czy­telnik mógł jednak spostrzec, że od poprzedniego jego ze­brania nić upłynął nawet mie­siąc. Ta, ponadstatutowa (je­śli tak wolno powiedzieć) czę­stotliwość jest wyrazem rosną cej aktywności RWPG, co za­znacza się szczególnie wyraź­nie od jakiegoś roku.U jej podstaw leży uchwała narady moskiewskiej (czer- wiec 1962), w której uczestni­czyli kierownicy partii i rzą­dów państw członkowskich rWPG. Od tej pory można mówić, że zachodzące w pra­cach Rady zmiany, stają się zmianami już nie ilościowymi, lecz jakościowymi. Powołanie Komitetu Wykonawczego, a także organizacja stałych Ko­misji Rady (jest ich już 19), powołanie Biura Koordynacji Planów Gospodarczych, Zespo lu do Spraw Walutowo-Finan sowych — oto niektóre, for­malne przejawy wspomnia­nych zmian.Komitet Wykonawczy w cza sie swych obrad warszaw­skich przygotował m. in. spra­wozdanie dla mającej się od­być niedługo Sesji Rady. Wbrew nieco suchej nazwie, dokument ten jest wnikliwym i jak dotychczas, pierwszym opracowaniem analitycznie i krytycznie oceniającym tak dorobek Rady, jak i trudno­ści. na które napotyka ona w swej pracy.
Trudności i celeIVie można się bowiem łu- i ’ dzić, że niezwykle złożo­ne sprawy współpracy na­szych krajów, przebiegają bez żadnych trudności. Przy­czyny ich są różnorakie, m. in. niejednakowy, wyjściowy sto­pień rozwoju gospodarczego, a w szczególności uprzemysło­wienia, już zapoczątkowane przedsięwzięcia inwestycyjne, zobowiązania wobec państw trzecich, nawet tradycje naro­dowe itd.Do poważniejszych trudno­ści trzeba zaliczyć dwustronny charakter rozrachunków mię­dzy naszymi krajami. Nie po­zwala on na wykorzystywanie nadwyżek w środkach płatni-

Akcja ,,Głosu Wielkopolskiego** 
i „Gazeiy Chłopskiej**

Jak się racjonalnie odżywiać?Problem fen zaprząta uwagę nie tylko speców od zbioro­
wego żywienia, dietetyków czy lekarzy. Znajomość pra­
wideł racjonalnego odżywiania potrzebna jest każdemu 
człowiekowi, a szczególnie paniom domu, od których 

wiedzy i umiejętności kulinarnych zależy zdrowie członków ro­
dziny. A jak wygląda praktyka życia codziennego? Czy wystarczy 
dotychczasowa tradycja? Co należałoby zmienić, na jakie skład­
niki pokarmowe zwrócić baczną uwagę? Na nasze pytania odpo­
wiada kierownik KHedry Warzywnictwa Wyższej Szkoły Rolni­
czej — prof. dr Helena Nieć.

— Czy żywienie można uznać 
Za wyłącznie osobistą sprawę 
człowieka?— Bynajmniej. Jest to pro­blem społeczny, równy rangą nP- lecznictwu. Choroby, prze­wlekłe niedomagania, złe sa­mopoczucie, słaba żywotność, niala wydajność pracy — są CzQsto skutkiem niewłaściwe- go odżywiania, czyli głodu tajonego (który występu- k nawet w tak bogatych go- spodarczo krajach jak USA, ielka Brytania czy Szwajca-Głód utajony skraca w7 onsekwencji życie człowieka. Prawdzie (racjonalniejsze niż 'jodykolwiek odżywianie spo- ^odowało przeciętny wzrost ugości życia mieszkańców /'kich krajów jak: Francja, °«andia czy Szwecja nawet 0 *0 lat, a w Polsce w okresie “pdziestolecia 1931/32 do ,o ponad 10 lat, to na- popełnia się wiele błędów żywieniu, nie docenia zna- ^onią warzyw i owoców, które ^ głównym źródłem witamin, b ! ^^eralnych, enzymów, cl,wnikow, kwasów organicz-

czych, posiadanych przez da­ne państwo w7 jednym kraju na zakup towarów w innym, wobec którego odczuwa brak tych środków. W miarę roz­woju , handlu w ramach RWPG, i w miarę jego różm- cowania się, taki charakter na szych, wzajemnych rozrachun­ków coraz bardziej nas krę­puje. Już na wspomnianej ze­szłorocznej naradzie mo­skiewskiej wyrażano myśl o konieczności stworzenia ban­ku międzynarodowego, który by umożliwiał przezwycięże­nie tej trudności. Jak dowia­dujemy się, na ostatnim po­siedzeniu Komitetu Wykona w czego rozpatrywano i ten pro­blem i zbliżono się do jego rcz wiązania. Pierwszy etap prac, mających na celu zorganizo­wanie Międzynarodowego Ban ku Współpracy Gospodarczej, został zakończony.Będzie on miał bardzo duże znaczenie dla dalszej intensy­fikacji wymiany handlowej między naszymi krajami. Wy- daje się jednak, że znaczenie banku będzie o wiele większe. Stanie się om bowiem instru­mentem. ułatwiającym kredy­towanie przedsięwzięć inwes­tycyjnych. podejmowanych wspólnie przez grupy zaprzy­jaźnionych państw.
Nowa regułaTaka forma współpracy, której przykłady już nie są rzadkie, będzie chyba w przyszłości charakterystyczn a dla RWPG. Jesteśmy bowiem świadkami znamiennej ewo­lucji: początkowo mieliśmy do czynienia w ramach Rady głównie z dostawami pew­nych urządzeń inwestycyj­nych, dokonywanymi na wa­runkach kredytowych przez państwa, bardziej uprzemysio wionę na rzecz mniej uprze­mysłowionych. Było to nie­zmiernie korzystne dla tych ostatnich — obecnie jednak, ■wobec osiągniętego już sto­pnia rozwoju gospodarczego wszystkich państw członkow­skich, taka forma nie wystar­cza. Dziś regułą staje się współ praca produkcyjna, polegająca z jednej strony na podziale pracy, z drugiej zaś — na wspólnym organizowaniu pew nych przedsięwzięć produkcyj nych.Obie te formy muszą być poprzedzone działalnością in­westycyjną. I od razu staje na porządku dziennym koordyna­cja inwestycji, wybór najko­rzystniejszej lokalizacji, na­stępnie projektowanie, dosta­wy urządzeń itd. Dalej — fi- 

nych. błonnika i'olejków ete­rycznych.
— Utarło się u "as, szczegól­

nie w Wielkopolsce, mniemanie 
o małej wartości odżywczej 
warzyw...— Odżywianie, zgodnie z za­sadami nowoczesnej nauki, spełnia trzy równorzędnie waż ne dla organizmu funkcje: do­starcza materiału do budowy i odbudowy tkanek (białko i sole mineralne), zaopatruje w energię (węglowodany i tłusz­cze), chroni i uodparnia przed chorobami (witaminy, enzymy, kwasy organiczne, błonnik). Te ostatnie znajdują się za­zwyczaj w warzywach, które są głównym źródłem witaminy C, występującej w najwięk­szej ilości w m. in. naci pie­truszki i selerów, kapuście brukselskiej, szpinaku, papry­ce. jarmużu, sałacie, kalarepie, rabarbarze. Witamin z grupy B dostarczają najwięcej: groch, dynia, buraki, jarmuż, boćwina, szpinak, fasola strą­kowa. Witaminę i prowitami­nę A znajdziemy w najwięk­szej ilości w: marchwi, dyni, jarmużu, brokułach, szpinaku, naci pietruszki, a witaminę PP w dyni, suchym ziarnie gro­chu. burakach, pomidorach. Ponadto w warzywach spoty- 

nansowanie. Ą więc wspólne nakłady, przeliczenia, potem wspólne zarządzanie — wiele spraw, które, niby proste, wca le prostymi nie są. Ostatnia sesja Komitetu Wykonawcze­go uczyniła nowy krok na­przód ku rozwiązaniu tych wszystkich problemów.
MIROSŁAW KOWALEWSKI

Wkrótce reforma 
adwokaturyBardzo zróżnicowane za­

robki adwokatów, nie za­
pewnianie im przez ze­
społy świadczeń socjal­

nych, ogromne dysproporcje w 
rozmieszczeniu adwokatów (w 
województwach koszalińskim, o- 
polskim, zielonogórskim — po­
niżej 100, w Warszawie i woj. 
warszawskim — około 1400) — 
to tylko niektóre zjawiska wska­
zujące na potrzebę zmian w 
ustroju paleslry, — stwierdził na 
spotkaniu z poznańskimi prawni­
kami wiceminister sprawiedliwo­
ści Kazimierz Zawadzki. Należy 
oczekiwać, że w najbliższej 
przyszłości wejdzie w życie usta 
wa o ustroju adwokatury.

Jakie są podstawowe kierunki 
przewidywanych zmian? Projekt 
znosi prywatne kancelarie adwo­
kackie i stwarza podstawy prawne 
do organizowania — obok ze­
społów — społecznych biur po­
mocy prawnej. Biura będzie 
można tworzyć przy radach na­
rodowych i organizacjach spo­
łecznych. Uprawnienia tych pla­
cówek będą takie same, jak ze­
społów, ale adwokaci zostaną 
zatrudnieni w biurach na pod­
stawie umowy o pracę.

Poważne zmiany przewiduje 
się w zakresie organizacji pracy 
zespołów adwokackich. Klient 
tak jak dotychczas będzie miał 
prawo swobodnego wyboru 
obrońcy, jednakże nastąpi zer­
wanie bezpośredniej zależności 
materialnej między adwokatem a 
jego mandatem. Klient wpłaci 
bowiem należność tylko na rzecz 
zespołu, przy czym adwokat bę­
dzie uczestniczyć w podziale 
dochodów zespołu. Nowy sy­
stem wynagrodzeń ma się przy­
czynić do likwidacji rażących i 
niezasadniczych dysproporcji w 
dochodach adwokatów.

Zasadnicze novum stanowi 
wprowadzenie dla członków ze­
społów uprawnień w zakresie 
ubezpieczeń i świadczeń socjal­
nych (np. płainy urlop, renta, 
bezpłatna pomoc lekarska).

V/ związku z tym, że dotych­
czasowe rozmieszczenie adwo­
katów nie zawsze zapewnia 
mieszkańcom wsi i miasteczek 
możliwości korzystania z pomo­
cy prawnej projekt stanowi, że 
Minister Sprawiedliwości ma pra 
wo oznaczyć liczbę adwokatów 
dła poszczególnych izb i rad, a 
Naczelna Rada Adwokacka — 
uprawniona jest do przeniesie­
nia siedziby adwokata.

Nowa ustawa rozszerza też za­
kres kar dyscyplinarnych o karę 
grzywny, przeniesienia siedziby 
i pozbawienia prawa wykonywa­
nia zawodu. Ostre kary wprowa­
dza się za przyjmowanie spraw 
z pominięciem zespołu i przyj­
mowanie jakichkolwiek korzyści 
materialnych bezpośrednio od 
klienta.

Z innych nowości wymieńmy: 
przedłużenie okresu aplikacji 
adwokackiej do 3 lat oraz to, że 
na liście adwokatów będą mogły 
znaleźć się osoby (np. radca 
prawny, profesor) aktualnie nie 
wykonujące tego zawodu.

O sprawach tych mówiono na 
spotkaniu zorganizowanym przez 
Koło Prawników przy Miejskim 
i Powiatowym Komitecie SD w 
Poznaniu.

M. Ł.ka się witaminy D, E. K, H i P oraz prowitaminę hemogen.Jeśli witaminy A i B znaj­dują się także w innych pro­duktach odżywczych jak ma­sło, ryby, mięso, razowy chleb, to jedynym źródłem witaminy C są właśnie warzywa. Na po­pularyzację zasługują szczegół nie niedoceniane i mało spo­żywane u nas warzywa: bro­kuły, papryka, dynia, jarmuż, nać selerów i pietruszki, spe­cjalnie z pędzenia w zimie, a więc w najbardziej bezwita- minowym okresie. Niesłusznie przypisuje się taką wagę do owoców cytrusowych jak: po­marańcze, cytryny, czy też do winogron, sprowadzanych zza granicy. Zawartość witamin w 100 g tych owoców jest, w po­równaniu z naszymi warzywa­mi i owocami jagodowymi,

****** ************** **,*1r,Mr**,*,B*,r*t,,*Tym razem odpowiedzi żadnych nie było. Dwa krytyczne artykuły o działalności gostyńskiej służby zdrowia pt.: „Cenna■ krew" i „Między własnym a uspołecz-: nionym gabinetem" nie wywołały żadnego Ż oficjalnego echa. Dyplomatycznie milczały: • Wydział Zdrowia Prezydium WRN w Pozna- • niu. i Prezydium PRN w Gostyniu. O tym, że • sprawa poruszana w naszych artykułach była : nadal aktualna, świadczył za to list czyteini- : ka, który pisał:
! ,,Z prawdziwą satysfakcją czytaliśmy w „Głosie”
; artykuł pt. „Cenna krew”, odsłaniający część nie- 
• chlubnej działalności intendenta naszego szpitala, 
i p. Grodzkiego. Po ukazaniu się artykułu nowy 
■ dyrektor, posiadając dowody niegospodarności in- 
’ tendenta, zdecydował się na zwolnienie go z pra- 
i cy. Pan Grodzki jednak nie daje za wygraną; ro- 
■ bi wszystko, by podważyć autorytet dyrektorki dr. 
■ I.ejowej i zepsuć jej opinię. Przyjedźcie raz jesz- 
! cr.e i pomóżcie-”• Tak pisali pacjenci szpitala w Marysinie ; koło Gostynia. *
• „Mając dowody nieudolności i braku odpo- I wiednich kwalifikacji zwolniłam intendenta. 
; z pracy. I wtedy zaczęło się. Już w pierw- 
* szych dniach przeżyłam piekło — opowiadała ; nam dr Lejowa. — Na interwencję p. Grodz- 
: kiego przyjeżdżały tu komisje: z Prezydium 
: PRN w Gostyniu, z Zarządu Okręgu ZZ Pra- 
• cowników Służby Zdrowia, które badały pod- 
■ stawy zwolnienia Grodzkiego i wreszcie z Wy- 
• działu Zdrowia WRN. Ta ostatnia miała 
: stwierdzić moje rzekome nadużycia w gospo- Ś darce lekami.! Komisje odjeżdżały, niczego nie stwierdza- ■ jąc. /Atmosfera jednak się nie poprawiła. Nie- 
I którzy liczyli się poważnie z powrotem do ; pracy p. Grodzkiego. A byli tacy, którzy wi- ; dzieli dyrektorkę szpitala... za kratkami. ■ Świadczy o tym drobny przykład:• Wspólnie z dyrektorką eheieliśmy obejrzeć j jeden z rachunków; dowód niegospodarności i byłego intendenta. Przyjął nas księgowy. Po- ■ lecenie dyrektorki, by pokazał rachunek, zbył • milczeniem. Z ironicznym uśmiechem zaczął • za to indagować dziennikarza: „Kto pan jest? 
: W jakim celu przybył? Z czyjego polecenia'?'’ : Wreszcie oświadczył że wspomniany rachu- ■ nek wyda dopiero wtedy, gdy otrzyma pole- • cenie na piśmie z Wydziału Zdrowia Prezy- ! dium PRN(!) Prawdopodobnie zapomniał, że ; dyrektor ma prawo wydawać podobne pole- ; cenią nawet Głównemu Księgowemu. W ja-

ROZMOWY Z CZYTELHKAMlTajemnica niebieskiej koperty kiej atmosferze mógł się wydarzyć podobny „wyskok" urzędnika?
* •Władze powiatowe okazywały wobec postę­powania Grodzkiego daleko idącą tolerancję. Dr Lejową wezwano do Prezydium PRN i na­mawiano, by intendenta przyjęła z powrotem do pracy. Użyto m. in. argumentu: „Boimy się 

rozróbki, ma materiały”.Jakie?Sekretarz Prezydium PRN w Gostyniu W Szwarczyński i radna Wojewódzkiej Rady Narodowej M. Mrozowa, która do pewnego czasu była przekonana o słusznym stanowi­sku p. Grodzkiego i pragnęła mu pomóc — nie mogli nam nic dokładnego powiedzieć. To im właśnie p. Grodzki zapowiadał te „mate­riały” i pokazywał niebieską kopertę, mówiąc tajemniczo:
— Tu mam dowody... na Lejową... 30 tys 

wzięła od pacjentki.Ale zawartości koperty nawet na prośby zainteresowanych nie pokazał. Zapowiadał tylko:
— To pójdzie dalej.Nic „dalej nie poszło”. A jednak wiele osób zapatrzonych w niebieską kopertę, czekało na „materiały”, które miały wywołać powiatowe trzęsienie ziemi.Tajemnica niebieskiej koperty nie została rozszyfrowana.* Rozumiemy więc niepokój naszych Czytel­ników, z powodu braku decyzji władz powia­towych w stosunku do osób używających chwytów określanych w języku prawniczym jako szantaż. Dziś dzięki sygnałowi Czytelni­ków wszystko zostało definitywnie załat­wione.Niemniej tym razem, korzystając z przepi­sów KPA, prosimy Wydział Zdrowia Prezy­dium WRN w Poznaniu i Prezydium PRN w Gostyniu, by ustosunkowały się do naszych artykułów.Tajemnica niebieskiej koperty i inne spra­wy poruszone w naszch artykułach powinn? być wyjaśniane do końca.

JERZY KNAPIK

Metoda rewelacyjna
ale czyja?Przed kilku dniami wy­drukowaliśmy informa cję pt. „Nowa metoda drożdżowania pasz" („Głos" z 8 bm.), w której stwierdzaliśmy, że w poznań­skiej pracowni centralnego laboratorium przemysłu rolne­go PGR zakończono próby nad zastosowaniem nowej metody wytwarzania, bogatych w biał ko i aminokwasy, płynnych drożdży pastewnych. Na pod- stawie uzyskanych danych po­daliśmy również, że autorami nowej metody i aparatury są: inź. Edward Suchorski z Po­znania i inż. Bogdan Lączyń- ski z Warszawy.Nie ocenialiśmy i nie komen towaliśmy zalet nowej meto­dy, ale z treści notatki wyni­kało, że jest ona rewelacyjna, korzystna dla gospodarki ho­dowlanej z uwagi na wzboga­canie pasz inwentarskich w białko pastewne. W związku z tym otrzymaliśmy od inż. Mieczysława Domagały (Po­znań, ul. Kanclerska 21) list, w którym zaprzecza on jakoby metoda była nowa. Autor listu pisze m. in.:

„Autorami nowej melody nie 
mogą być ob. ob. Suchorski i 
Łączyński, ponieważ już w roku 
1955/56 metoda ta została opra­
cowana w trzech alternatywach 
przez zespół autorski: inż. M. 
Domagała, inż. B. Rogoziński i 
dr J. Strzyżewski. Metoda ta, po 
sprawdzeniu jej przydatności w 
centralnym laboratorium przemy­
słu rolnego PGR w Poznaniu, w 
sierpniu 1956 r., zosiala zastoso­
wana w skali półłechnicznej do 
produkcji paszy drożdżowanej w 
Ośrodku Postępu Technicznego izwłaszcza porzeczkami, mniej więcej taka sama, nie mówiąc już. o znacznie niższej cenie.Ponadto w niektórych wa­rzywach znajdują się cenne dla organizmu enzymy. Wa­rzywa. a szczególnie szpinak, sałata i wszystkie kapustne bogate są w sole mineralne: wapień, fosfor, żelazo, magnez, sód, potas, siarka i inne, które wchodzą jako budulec w skład kośćca i krwi lub biorą udział w procesie przemiany materii. Kwasy organiczne, obok dzia­łania odświeżającego i pobu­dzającego apetyt, mają duże znaczenie dla trawienia. Po­dobną rolę spełniają olejki eteryczne posiadające właści­wości dietetyczne oraz błon­nik (celuloza), występujący we wszystkich warzywach.

Racjonalizacji PGR w Czempi­
niu.”W dalszym ciągu autor listu pisze, że wyniki badań nowej wówczas metody „aeryzacji i jonizacji” były pozytywne, o czym świadczyć mają:

„Sprawozdanie z przebiegu 
prób laboratoryjnych z dnia 29 
maja 1956 r.; sprawozdanie z dnia 
10. X. 56 r. z realizacji wynalazku 
w skali półiechnicznej, wykona­
nej w sierpniu 1956 r. przez ze­
spół racjonalizatorski w Czempi­
niu; opinia Wojewódzkiego Za­
rządu PGR Poznań z dnia 16. VII. 
1959 r. i artykuł w „Glosie Wiel­
kopolskim" nr 212 wydanie AB z 
dnia 5. IX. 56 r. pt. „Wyrosną na 
drożdżach" oraz kilka innych po­
danych do czasopism przez 
PAP".

„Metoda — pisze inż. Doma­
gała — miała na celu wzmoże­
nie przyrostu drożdży, a więc 
niepoślednie znaczenie dla go­
spodarki narodowej. Starania na­
szego zespołu były odpowiedzią 
na apel KC PZPR do inteligencji 
łwórczej w sprawie podejmowa­
nia prac doświadczalnych w róż­
nych dziedzinach nauki".Był to wówczas zdaniem au­tora listu „pierwszy etap do­świadczeń”. Do drugiego etapu jednak nie przystąpiono z przy czyn od zespołu autorskiego niezależnych, podobno z braku środków finansowych i warun ków technicznych w Czempi­niu. Jednakże Ośrodek czem­piński pismem z dnia 23. XI. 1956 r. zwrócił się do Katedry Technologii Rolnej WSR o do­konanie oceny bilansu białka, uzyskiwanego w nowym pro­dukcie. Nie przeprowadzono jedpak dalszych prac i pro­

— Jaka powinna być, zda­
niem Pani Profesor, norma ży 
wieniowa, jeśli chodzi o spo­
życie warzyw? Mówi się bo­
wiem o naszym zacofaniu w 
stosunku do przodujących kra­
jów Europy.

— Udział warzyw w odży­
wianiu powinien wynosić we­
dług postulatów żywieniowców7 
450—500 g dziennie, to znaczy 
około 150—180 kg rocznie na 
głowę ludności. Ważne są rów­nież proporcje. Warzyw do­starczających witaminy A na­leży zjadać około 130 g dzien­nie. czyli około 47.5 kg rocz­nie. Przy warzywach stanowią cych główne źródło witaminy C norma dzienna powinna wa­hać się w granicach 150 g. roczna — 55 kg. Innych wa­rzyw. zwłaszcza takich jak: kalarepa, buraki, selery, rzena, rzodkiew i rzodkiewka, 

blem szerszego zastosowania metody w skali krajowej utknął na martwym punkcie.
„Dalsze moje osobiste inter­

wencje w WZ PGR — pisze inż. 
Domagała — w kierunku wzno­
wienia doświadczeń nie przynio­
sły rezultatu, a zespół nasz nia 
dysponował funduszami na kon­
tynuowanie badań we własnym 
zakresie. Duże zainteresowanie 
metodą drożdżowania pasz wy­
kazały m. in. Okręgowy Oddział 
Spółdzielni Mleczarskich i Pań­
stwowe Zakłady Tuczu Przemy­
słowego, łecz również nie wzno­
wiono produkcji drożdży pa­
stewnych z powodu braku odpo­
wiednich pomieszczeń i kredy­
tów na ten cel. Muszę stwierdzić, 
że 7-letnia przerwa w produkcji 
pasz nową metodą spowodowała 
niepowetowane straty w gospo­
darce narodowej, a brak rzeczo­
wego ustosunkowania się czyn­
ników decydujących wówczas o 
stosunku do wynalazczości pro­
dukcyjnej wyrządził również 
krzywdę moralną naszemu zespo­
łowi".Inż. Mieczysław Domagała uważa chyba słusznie, że nie­potrzebne było dublowanie wielu prób na drodze doświad­czeń, skoro istnieje dokumen­tacja oraz żyje jej autor. Trudno sobie wyobrazić by ta­ka dokumentacja zaginęła al­bo żeby zarówno w laborato­rium PGR jak i w Ośrodku czempińskim nie wiedziano, kto był głównym współauto­rem i kierował pracami pro­dukcyjnymi na skalę półtech- niczną.Wobec tych wątpliwości in­formujemy, iż wszelkie dane zawarte w notatce z 8 maja br. uzyskaliśmy od kierowni­ka poznańskiej pracowni cen­tralnego laboratorium przemy słu rolnego PGR — inż. Ed­warda Suchorskiego. (kj) chrzan, pory, cebula, szparagi, cykoria sałatowa, rabarbar, pietruszka, czarne korzonki, bulwy, wypadałoby zjadać po 170 g dziennie, a 72 kg rocznie.Statystyka poda je. że w Pol­sce przypada rocznie na głowę ludności 86 kg warzyw (nato­miast w Wielkopolsce razem z Poznaniem tylko 72 kg w 1962 r. — przyp. M. K.). Te dane nie są ścisłe, gdyż nie wlicza się odpadów przy obieraniu warzyw, a także strat spowo­dowanych nieodpowiednim przechowalnictwem w zimie. Zatem faktyczne spożycie wa­rzyw jest znacznie niższe niż o tym mówi się oficjalnie, nie odpowiada zupełnie normom żywieniowym.Rozmowę przeprowadziła:

MARIA KEMPARA
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TEATRY
OSTROW •— „Ostrożnie x małżeń­

stwem”
ŚREM — „Raduz i Mahulena ’ 
OBORNIKI — „Grube ryby”

KINA
CHODZIEŻ — Ceramik: nie­

czynne, Noteć: „Tysiąc oczu dok­
tora Mabuse”, CZARNKÓW — 
„Toni Sailer — Czarna Błyskawi­
ca”, GNIEZNO — Lech: „Pod Je­
dnym sztandarem”, Polonia: „Pie 
kio w mieście”, GOSTYŃ — 
„Uskrzydleni”, JAROCIN — 
„Krzyżacy”, KALISZ — Kosmos: 
„Les Girls”, Oaza: „Sprawa Niny 
B.”, Stylowe: „Długi dzień”, Wol­
ność: „13-ty komisariat”, KĘPNO 
„Tata, mama, córka i zięć”, KO­
ŁO — „Kanciarze i spółka akcyj­
na”, KONIN — Energetyk, nie­
czynne, Górnik: „Pieśń maryna­
rzy”, KOŚCIAN — „Pieśń purpu­
rowego kwiatu”, KROTOSZYN — 
„Gigi”, LESZNO — „Pożegnanie 
z bronią”, MIĘDZYCHÓD — 
„Herszt”, NOWY TOMYŚL —- 
„Przygody Tomka Sawyera”, 
OSTROW — Roma: „Wszyscy na 
scenę”, Słońce: ,jModerato Canta- 
bille”, OSTRZESZÓW — „Vera 
Cruz”, PIŁA — Iskra: „Czas roz­
łąki”, Millenium: „Godzina pąso­
wej róży”, PLESZEW — „Dziew­
częta”, RAWICZ — „Dziewczyna 
z wyspy”, SŁUPCA — „Skarby 
króla Salomona”, ŚREM — „Gra 
zwana miłością”, ŚRODA — „Jew- 
dokia”, SZAMOTUŁY — „Szkolna 
miłość”, TRZCIANKA — „Zmar­
twychwstanie” I i II seria, TU­
REK — „Następcy tronów”, WĄ­
GROWIEC — „Marcin w obło­
kach”, WOLSZTYN — „SOS na 
Pacyfiku”, WRZEŚNIA — „Jons 
i Erdme”, „O dwóch takich co u- 
kradli księżyc”,
RADIO

W Orzechowskiej fabryce

Organizacja+inicjatywa= dobra robota
Orzechowa nad Wartą (pow. Września) ciągną wozy 

. wyładowane drewnem. Krótkie, długie, okrągłe i pła 
skie kawałki dębiny, olchy i brzozy wędrują na chłop­
skich furmankach po całym niemal powiecie. To odpady 
produkcyjne z Orzechowskich Zakładów Sklejek i Parkie­
tów. Ludzie kupują je chętnie, bo są tanie i doskonale na­
dają się na opał, a nieraz do innych celów.Jeśli ktoś powie, że to mar notrawstwo, to będzie miał rację. W fabryce także zda­wano sobie z tego od dawna sprawę ale nie było możliwo­ści innego ich wykorzystania. Ba, własna kotłownia zbudo­wana jeszcze przed wojną po­sługiwała się również odpa­dami. Dopiero ostatnio przy­znano Orzechowskim zakła­dom specjalne fundusze inwe stycyjne, które pozwolą na 

budowę nowej kotłowni oraz 
— wytwórni płyt wiórowych.

Zmielone i odpowiednio 
spreparowane odpady będą 
zamieniane na efektowne pły 
ty przydatne w meblarstwie 
i budownictwie. Około 60 proc, 
wszystkich odpadów posłuży 
do wyrobu 20 000 m. sześć, 
płyt — rocznie.Ale to nie jest jedna dzie­dzina. w której gospodarność orzechowian daje o sobie znać. Tu także produkuje się klepki parkietowe, klejone, co daje 2 300 m. sześć, oszczęd ności dębiny.Inną osobliwością Orzecho­wa jest przetwórstwo drewna tropikalnego. Na podwórzu fabryki można zobaczyć o- gromne kloce afrykańskiego mahoniu o 2 — 3 m średni­cy. Wiele z tym kłopotu, bo zakłady nie są jeszcze przy­gotowane do transportu ta­kich kawałków drewna. Z 15
kończenia w Dreźnie XII etapu 
XVI Kolarskiego Wyścigu Pokoju; 
18 — ,Wagary...” audycja oby­
czajowa; 18.15 — Radź, piosenki; 
18.30 — Nauka przy głośniku; 
18.45 — Ekonomiczny problem ty­
godnia; 18.30 — „Sanseverina” — 
słuchów, wg pow. H. Stendhala 
„Pustelnia parmeńska” adapt. 
Zofii Zawadzkiej; 20.30 — Fel. 
muz. J. Waldorffa; 21.40 — Gra 
Ork. Tan. P. R.; 22.10 — Rozmowy 
literackie; 22.30 — Międzynarodo­
wy Uniwersytet Radiowy.

Wiadomości: 5.3#, 6.30, 7.30, 8.30, 
12.05, 16, 17.50, 19, 21, 23.50.
TELEWIZJA

POZNAŃ I PROGR. OGÓLNOP. 
9.55 — Progr. dla szkół: chemia 
dla klas VII; 10.25 — Przerwa; 
16.20 — Program dnia; 16.25 — XVI 
Międzynarodowy Kolarski Wyścig 
Pokoju — sprawozd. z zak. XII 
etapu (Drezno); 18 — Program z 
cyklu „Życie jest krótkie”; 18.25 
Sprawozdanie sportowe; 19.30 — 
Dziennik; 20 — „Dobranoc”; 20.10 
Publicystyka międzynarodowa: 
„Światowid”; 20.40 — Film fab. 
prod. ang. „Spotkanie z panną 
Sikorską”; 21.10 - Wszechnica
TV: „Gwiazdy i galaktyki”; 21.40 
Mały Teatr TV: „Kubuś fatali- 
sta” Diderota — II ode.; 22.25 — 
Wiadomości i oficjalne wyniki 
Wyścigu Pokoju. 

gatunków tropikalnego drze­wostanu struga się tu szla­chetne okładziny.Ale nie takie trudności po­konywano, zwłaszcza, że fa­bryka staje się z roku na rok coraz nowocześniejsza. Pra­wie połowa wszystkich budyń ków i urządzeń jest tu zupeł­nie nowa, zbudowana po woj nie. To nie koniec inwestycji. Niezależnie od wspomnianej kotłowni i wytwórni płyt — powstaje zmechanizowane składowisko dla surowców na sklejki. Sprowadzono także nowoczesną spajarkę z NRF. Nie szczędzi się także pienię­dzy ani trudu na świadczenia socjalne i opiekę zdrowotną. Stale rosnące osiedle domków jednorodzinnych i bloków
Kulturalny dorobekBogaty jest dorobek, którym poszczycić się może woj. poz­nańskie w dziedzinie kultury. Z końcem 1962 r. istniało w Wielkopolsce 546 bibliotek po­wszechnych (w tym 430 n” wsi), dysponujących ponad 2 834 tys. tomów. Czynnych by ło również 227 kin państwo­wych, w tym 116 miejskich i 25 ruchomych oraz inne, prowadzone przez związki za­wodowe, spółdzielnie, lub erga nizacje społeczne. Wszystkie kina mogły pomieścić na je­dnym seansie 35 154 widzów, jednakże mimo wszystko nie osiągnięto w Wielkopolsce kra jowego wskaźnika miejsc na 1000 mieszkańców. W grudniu ubr. działało w Wielkopolsce 68 domów kultury.Biblioteki powszechne są je dnak niewłaściwie rozmieszczo ne i brak ich w 53 gromadach. Teatry w Gnieźnie i Kaliszu oraz Przedsiębiorstwo Imprez Estradowych organizowały za mało przedstawień na terenie Wielkopolski bowiem dlg zmniejszenia planowanych strat wysyłały swe ekipy do in nych województw. Referaty kultury rad narodowych za mało interesowały się budowa obiektów powszechnego użyt­ku w czynie społecznym. Wy dział Kultury Prezydium WRN nie wykorzystał w pełni fun­duszów na konserwację i o- chronę zabytków.Usunięcie organizacyjnych niedoinagań mogłoby znacznie pomóc w dalszym rozwoju kul tury w Wielkopolsce. (1) 

mieszkalnych tworzy już no­we. prawie miejskie Orzecho­wo. Myśli się o założeniu spół dzielni mieszkaniowej. Sprzy­ja to poważnie stabilizacji za­łogi.Orzechowskie Zakłady Skle jek i Parkietu to przykład przedsiębiorstwa, które po­myślnie spełnia podstawowe warunki: przysparza dochodu narodowego i dba o pra­cowników, (zm)
Tysiąclatka 

im. M. Drzymały
2 czerwca będzie szczegól­nie uroczystym i radosnym dniem dla wolsztynian. W ra­mach obchodów Święta Lu­dowego i Międzynarodowego Dnia Dziecka w niedzielę 2 czerwca po południu odbędzie się uroczystość oddania do użytku społeczeństwa pięknej Szkoły Tysiąclecia w Wolszty nie. W dniu tym szkoła otrzy­ma oficjalnie imię Michała Drzymały.Przewodniczącym Powiato­wego Komitetu Obchodu Święta Ludowego został wy­brany Jan Adamczak, sekre­tarz PK ZSL, a Komitetu Ob­chodu Międzynarodowego Dnia Dziecka — inspektor Józef Borkowski.Święto Ludowe poprzedzą uroczyste i wspólne posiedze­nia kół ZSL i podstawowych organizacji partyjnych. 2 czerwca odbędą się z okazji Święta Ludowego wiece, po­chody, występy artystyczne i zawody sportowe we wsiach: 

Jabłonna, Łąkie, Karpicko, 
Widzim Stary, Siedlec i Ko- 
panica. (kh).

Wolszfyn należy do najbardziej malowniczo położonych miasł 
naszego województwa. Uroku temu miastu dodaje pobliskie 

jezioro.
Fot. — K. Przychodzkt

Koleba orzekające w nowych składach

Szkolenie - problem nr |
Od kilku tygodni kolegia karno-administracyjne Orze^ 

kaja w nowych składach (kampania wyborcza za^ 
kończyła się 29 kwietnia br). Każdego zapewne zaede^ 
wi więc odpowiedź na pytanie: jacy ludzie są obecnie 
funkcjonariuszami „małej sprawiedliwości”.

W Wielkopolsce mamy obec­nie 1501 czionkow (w tym 20/ kobiet) kolegiów powiatowych, a więc o 369 osoo więcej niż w poprzedniej kadencji. Posze rzeme składów wynika z prze widywanego wzrostu zadań „małej sprawiedliwości” (ocze kuje wejścia w życie nowego „Prawa o wykroczeniach” o- bejmującego również niektóre naruszenia przepisów prawa pracy).Przede wszystkim trzeba podkreślić, że kolegia otrzyma ly potężny zastrzyk świeżej „krwi”. Wśród nowo wybra­nych członków kolegiów znaj­duje się bowiem tyiKO 37 pro­cent takich którzy pełnili te funkcje w ubiegłej kadencji. Na uwagę zasługuje również fakt, źe skład obecnych kole­giów pod względem socjalnym jest bardziej prawidłowy, niż poprzednio. Podczas gdy w mi nionej Kadencji 65 procent c gólnej liczby członków kole­giów stanowili pracownicy u- mysłowi to teraz jest ich 38 procent. Więcej mamy nato­miast w kolegiach robotni­ków i chłopów.Sprawa wykształcenia. 4,7 procent członków kolegiów po wiatowych ukończyło studia prawnicze, a 3,8 procent stu dia nieprawnicze. 23,7 procent ma wykształcenie średnie, a 67,6 — podstawowe. W porów naniu do ubiegłej kadencji o 7 osób zwiększyła się liczba pra wników na stanowiskach prze wodniczących i zastępców prze wodniczących. Jednakże funk cje te pełnią również ludzie z wykształceniem średnim (18), a nawet podstawowym (w 17 przypadkach).

Dane dotyczące wykształcę nia są trochę niepokojące. tuację w pewnym tyiKo stop, mu ratuje laKt, że do koieg1Ow. wybrano 266 specjalistów 4 różnych dziedzin administra­cji. Mimo wszystko nie jest najlepiej i poważnie trzeba bę dzie zabrać się do szkoieuią czionkow kolegiów.W dniach od 20—25 bm. rząd Spraw Wewnętrznych Prezydium WRN organizuje kurs szkoleniowy dla przewód niczących i wiceprzewodniczą cych kolegiów. Chcielibyśmy aoy było to zapoczątkowanie systematycznej akcji szkolemą obejmującej wszystkich czLa ków kolegiów. Wydaje się bo wiem, że jest to nieodzowny warunek poprawy działalno­ści „młodszej siostry Temidy”, (ak)
Magistrala cieplna 

ma KoninaBrygady robotnicze rozpoczę ły buuowę poważnej inwesty­cji komunalnej rejonu Komna. Jest nią rurociąg ciepłowniczy osiedla górniczego Ńowy Ko­nin.Magistrala ma być oddana do uzytKu w najbliższym se­zonie ogrzewniczym. Budowni czowie sygnalizują jeanak pe wne braKi dokumentacyjne i materiałowe, które mogą prze­szkodzić terminowemu uracno mieniu sieci ciepłowniczej.W budowie magistrali ucze­stniczą zakłady przemysłowe leżące na trasie jej przeoiegu: kopainia i huta aluminiuin „Konin”, oraz Kombinat ogrod nlczy „Maliniec”, które korzy­stać bęaą z pary technologio nej. Realizacja projektu ude- płownienia rejonu Konina po zwoli zrezygnować z budowy lokalnych, nierentownych ko­tłowni oraz zlikwidować 6 już istniejących w Nowym Koni­nie.Zostaną także właściwie wy korzystane poważne nadwyż­ki pary w elektrowni ,,Konin'1 które obecnie skrapla się W chłodniach. (PAP).
awaSEM
Uczennice Bab-Jag. — List otrzy 

maliśmy, dziękujemy. Prosimy o 
podanie bliższych danych o wios­
ce (miejscowość, powiat), w której 
przebywałyście na wakacjach.

Zbigniew Zaborski — Niestety, 
nadesłanego materiału nie wyko­
rzystamy. Na temat niektórych 
problemów, poruszanych przez Pa* 
na mamy przygotowane artyku­
ły. Łączymy pozdrowienia.

Przetargi

Zarząd Spółdzielni Pracy Przemysłu Artystycznego 
„Rytosztuka”, Poznań, Rynek Łazarski nr 4 — ogła­
sza przetarg nieograniczony na wykonanie z mate­
riałów oferenta 20 par warkoczy dla Regionalnego 
Zespołu „Cepelia” Poznań. Bliższych danych udzieli 
zainteresowanym Zarząd Spółdzielni w godz. od 7—11. 
Oferty należy składać do dnia 10 czerwca br. pod 
adresem jak wyżej. W przetargu mogą brać udział 
przedsiębiorstwa państwowe, spółdzielcze i prywatne. 
Zastrzega się prawo dowolnego wyboru oferenta.

K3998
Instytut Zootechniki Zespół Pawłowice, pow. Leszno, 
ogłasza przetarg na wykonanie tynków elewacyjnych 
pałacu w Pawłowicach w ilości ca 3.700,0 mJ. Dokumen­
tacja do wglądu w biurze Dyrekcji. Oferty należy 
składać w terminie 10 dni od daty ukazania się ogło­
szenia. Otwarcie ofert nastąpi 14 dnia po ukazaniu 
się ogłoszenia. Zastrzegamy sobie prawo dowolnego 
wyboru oferenta, w przetargu mogą brać udział 
przedsiębiorstwa: państwowe, uspołecznione i pry­
watne. K4178 .
Zarząd Powszechnej Spółdzielni Spożywców w Ło- 
bezie, woj. szczecińskie ogłasza przetarg na wyko­
nanie remontów pieców piekarskich:

w ciastkarni PSS Łobez, ul. B. Bieruta nr 42 
w piekarni PSS Łobez, ul. B. Bieruta nr 10.

W przetargu mogą wziąć udział przedsiębiorstwa: 
państwowe, spółdzielcze i prywatne. Oferty składać 
należy w terminie do dnia 31. V. 1963 r. w biurze 
PSS Łobez, ul. B. Bieruta nr 31, Dział Inwestycji 
i Remontów. Otwarcie ofert nastąpi w dniu 31. V. 
br., o godzinie 11 w biurze Spółdzielni. Zastrzega 
się prawo wyboru oferenta bez podania przyczvn.

K4215

Komunikaty
Wydział Komunikacji Prezydium Rady Narodowej 
m. Poznania podaje do wiadomości, że od dnia 
ogłoszenia prasowego do dnia 10 sierpnia 1963 r. 
zamyka się ruch kołowy na odcinku ul. Marii 
Magdaleny od ul. Garbary do ul. Cegielskiego. Ob­
jazd ustala się ul. ul.: Garbary, K. Wielkiego, Ce­
gielskiego wzgl. Garbary, Mostową, M. Magdaleny.

K4114
Wydział Komunikacji Prezydium Rady Narodowej 
m. Poznania podaje do wiadomości, że z dniem 
ogłoszenia wprowadza się na czas budowy ruch 
jednokierunkowy na odcinku ul. Grunwaldzkiej od 
ul. Jawornickiej do ul. Junikowskiej. Objazd w kie­
runku do miasta ustala się ul. ul.: Junikowską, 
.Wołowską, Krośnieńską i Jawornicką, K4112

Pomoc domowa potrzeb­
na. Limanowska, Garba­
ry 32 m. 3. 35159g
Przyjmę uczniów w za­
wodzie wodno - kanaliza­
cyjnym i gazowym — rów 
nież z prowincji. Poznań, 
ul. Promienista 12/14, od 
godz. 14—17, tel. 426-67.

35178g
Uczeń krawiecki potrzeb­
ny zaraz. Poznań-Rynek 
Łazarski, Kącik 1 m. 4.
______________ 35201g 
Spawacza na stałe lub do­
rywczo zatrudnię. Chro- 
mownia, Poznań, Ogrodo­
wa 11, godz. 10—12. 35481g

Wózki dziecięce i dla la­
lek w dużym wyborze po 
lecą ją Bracia Chojnaccy, 
Wrocławska 25. 3ó^i4g 
Sprzedam barak drewnia­
ny 13 X 6, w bardzo do­
brym stanie. Krotoszyn, 
Hanki Sawickiej 9. 10306p 
Samochód na chodzie 
..Mercedes 230” osobowo- 
towarowy sprzedam. Poz­
nań - Szczepankowo, ulica 
Skibowa 5, od godz. 16.

35166g
Wózki dziecięce, wielki 
wybór oraz materace — 
wszelkie rozmiary poleca: 
Brzozowska. Poznań, Czer 
wonej Armii 10. 34095g

Dnia 19 maja 1963 r. zmarł, śp.

Maksymilian Jarosławski 
mistrz krawiecki 

honorowy członek Cechu
W Zmarłym straciliśmy zasłużonego działacza 

społecznego i serdecznego Kolegę.
Pogrzeb odbędzie się w środę, 22 bm., o go­

dzinie 10,30 z kaplicy cmentarnej na Górczynie.
Uprasza się członków o liczny udział w po-„ 

grzebie. ™
ZARZĄD CECHU RZEM. WŁÓKIENNICZYCH^

W POZNANIU ”

Dnia 20 maja 1963 r. po długich i ciężkich cier­
pieniach zakończyła swój pracowity, pełen 
poświęcenia żywot, opatrzona Sakramentami 
św„ moja najukochańsza żona, mamulka, córka 
i siostra, śp.

Stanisława Liersch
i domu Sobieralska

Pogrzeb odbędzie się w czwartek, 23 bm., o go­
dzinie 15,15 z kaplicy cmentarnej na Junikowie.

W ciężkim smutku pogrążeni
MĄŻ Z SYNEM I RODZINĄ

K4248

Sprzedam motocykl „Ju­
nak” M-10, w dobrym sta 
nie, cena 16.500 zł. Luboń, 
ul. Powstańców Wlkp. 23 
m. 2. 35162g
Motocykl „DKW” z przy­
czepą sprzedam. Rycerska 
31a m. 13, o godz. 16.30.

_________________ 35171g
Pokój stołowy i maszynę- 
okrętkę sprzedam oka­
zyjnie. Adres wskaże 
Biuro Ogłoszeń, Grun­
waldzka 19 dla 35182g.
Sprzedam kurczaki 7-ty- 
godniowe rasy „karma- 
zyn”. O. Kubiak. Poznań- 
Antoninek, Ludmiły 38.

Sprzedam fortepian w 
dobrym stanie.* Cena 
przystępna. Oferty Biuro 
Ogłoszeń. Grunwaldzka 19 
dla 35194g.

Kupię mieszkanie wyłą­
czone 2 pokoje, kuchnia, 
łazienka — samodzielne, 
przy tramwaju. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Grun­
waldzka 19 dla 34148g.

Zamienię dwa pokoje, ku 
chnią, łazienką na pokój, 
kuchnią. Oferty Biuro O- 
głoszeń, Grunwaldzka 19 
dla 35155g.
Przyjmę panów na pokój. 
Rawicka 94 (Górczyn).
________________ 35273g 
Zamienię pokój, kuchnia 
— samodzielne, słoneczne 
na 2 pokoje, kuchnią, sa 
modzielne. Oferty Biuto 
Ogłoszeń, Grunwaldzka 19 
dla 35168g.

t
Dnia 20 maja 1963 r. zmarł opatrzony Sakra­

mentami św„ mój najukochańszy syn, brat, 
szwagier i wujek, przeżywszy lat 47, śp.

Przemysław Kucharzewski
Pogrzeb odbędzie się w czwartek, 23 bm., o go­

dzinie 10,30 na cmentarzu na Górczynie.
W smutku pogrążony ”
OJCIEC Z RODZINĄ "

W dniu 14 maja 1963 r. zakończył w Bogu, 
swój pracowity i ofiarny żywot, w wieku lat 71, 
nasz najdroższy brat i wujek, śp.

Klemens Weigt
b. urzędnik Banku Handlowego w Poznaniu i b. 
dyrektor Banku w We jcherowie, odznaczony 

Wielkopolskim Krzyżem Powstańczym
Pogrzeb odbył się dnia 17 bm., na cmentarzu 

tut. parafii, o czym zawiadamia
w głębokim smutku pogrążona

RODZINA
Janków Zaleśny, pow. Ostrów Wlkp. 36378g

Parcelę pod domek jed­
norodzinny kompletnie 
uzbrojoną przy przystan­
ku tramwajowym, blisko 
centrum Poznania sprze­
dam tanio. Pośrednicy wy 
kluczeni. Kochanowskie­
go 8a rn. 3. 35979g
Sprzedam gospodarstwo 15 
ha dobrze zagospodarowa­
ne, inwentarz żywy i mar 
twy, pow. szamotulski. 
Adres wskaże Biuro Ogło 
szeń, Grunwaldzka 19 dla 
34941g.
Sprzedam dóm jednoro­
dzinny, centrum Szamo­
tuł. Wolne mieszkanie. 
Wiadomości: Szamotuły, 
Świerczewskiego 14. 34'J60g
Działki ogrodnicze około 
4.000 m! sprzedam. Adres 
wskaże Biuro Ogłoszeń, 
Grunwaldzka 19 dla 
34965g.
Sprzedam dom piętrowy 
do rozbiórki w Poznaniu. 
Oferty Biuro Ogłoszeń. 
Grunwaldzka 19 dla 
34992g.
Sprzedam domek jedno­
rodzinny, wolny, z dział­
ka w Poznaniu, dojazd 
trolejbusem. Oferty Biu­
ro Ogłoszeń, Grunwaldz­
ka 19 dla 34994g.

Sprzedam dom nowy, trzy 
pokoje, kuchnia, z dużym 
ogrodem, budynkami go­
spodarczymi. Adres w 5a 
że Biuro Ogłoszeń, Grun­
waldzka 19 dla 35024g.__. 
Sprzedam dom jednoro­
dzinny wyłączony w Pus 
czykówku, z ogrodem. ”- 
ferty Biuro °Sr°sz®P’ 
Grunwaldzka 19
35025g. _____
Sprzedam dom dwupi?^0" 
wy, z wolnym mieszka* 
niem 2 pokoje i kuchn 
wraz zabudowaniem go­
spodarczym i ogrodem 
Luboniu, 190.060 zł. °fc " 
ty Biuro Ogłoszeń, Grun­
waldzka 19 dla 35035g. _
Działki 10, 13, 14 ha 
całość bez budynków 
bardzo korzystnie 
dam. Ziemia w jecin'* 
planie, 25 km od Po21'®' 
nia, 2 km od stacji ^oj^ 
jowęj, przy szosie. Zg' 
szęnia: Tomczyk, pozna >

WARSZAWA I: 7.45 — Dla dzie­
ci; 9 — Dla klas I i II; 9.20 — Pol.
mel.; 10 — Korespondencja z za­
granicy; 10.10 —• „O zdrowie czło­
wieka”; 10.25 — Edward Maę_-Do-
well: II Suita Indiańska E-dur;
11 — „Upiór z Kilmarnock” — 
humoreska S. Broszkiewicza; 11.20 
Polskie orkiestry i sol.; 12.15 —
Rolniczy kwadrans; 12.45 m Na
swojską nutę; 13 — Dla klas I,
H i III; 13.20 Studenci Państwo­
wej Wyższej Szkoły Muz.; 14 —
„Kamień” i „Henryk” — opowia­
dania Cz. Michniaka z tomu „Lo­
sy srebrne i złote”; 14.30 — Mu­
zyka rozr.; 15.10 — Utwory symf. 
komp. ros.; 15.30 — Zespół Fr. 
Górkiewicza; 15.45 — Z cyklu: 
„Amatorskie Zespoły przed mikro 
fonem”; 16.15 — „List z Polski”; 
16.35 — Program młodzieżowy; 
17.05 — Posłuchajmy muzyki i o 
muzyce; 17.30 — Dla uczniów szkół 
średnich; 18 — Uniwersytet Radio­
wy; 18.10 — Muzyka rozr.; 18.25 —
Transmisja Międzypaństwowych 
Meczów Piłkarskich; 19.20 — Kon­
cert Ork. PR; 20.26 — Sport; 20.30 
Piosenkarze polscy; 21 — Koncert 
chopinowski; 21.40 — Poezja i mu­
zyka; 22.10 — Gra Zespół Instru­
mentalny W. Kolankowskiego; 
22.30 — Melodie tan.

Wiadomości: 5, 6, 7, 8, 12.05, 15, 
17, 20, 23.

POZNAŃ: 7.53 — Muzyka; 9 — 
Muzyka baletowa; 9.45 — Kurs 
nauki j. ros.; 10 — W pogodnych 
rytmach grają ork. NRD; 10.30 — 
Z życia ZSRR; 12.15 — Zespoły 
akordeonowe; 12.40 — Pogadanka 
inż. J. Wojteckiego; 13 — Muzyka 
symf.; 13.45 — Aud. pedag.; 13.50 
Z cyklu: „Obywatele nie jąkać 
się”; 14 — Saksofon, trąbka, gi­
tara; 14.30 — Mówi Technika;
14.45 — Dla dzieci; 15.30 — Dla 
dzieci; 16.15 — Transmisja z za-

I Dzierżyńskiego 130 m.

Dom wolny, pokój, kuc 
nia, dom,ek gospodarcz. 
sprzedam, ewen^u^io 
połowię. Oferty Biuro Cg 
sżeń, Grunwaldzka 19 “
35044g. ______
^4090 h? ziemi pod 
dowę w Swarzędzu s * * * * * 11 * * * * * * * * *P^za* 
dam. Zgłoszenia:
rzędz, tel. 190. K40'’

W drugą bolesną rocznicę śmierci, śp.

Alfreda Liberskiego
ADWOKATA

odprawiona zostanie msza św. w* czwartek, 
23 bm., o godzinie 8, w kościele Sw. Michała, 
przy ul. Stolarskiej,

o czym zawiadamia
ŻONA Z SYNKTFTf 

359875^


